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„Papieski luk” w suchowolskim parku (zdjęcie z lewej u góry).

Patriotyczny spektakl w wykonaniu młodzieży (zdjęcie prawe górne).

Goście oglądają Izbę Pamięci (zdjęcie środkowe, po lewej).
Symboliczny grób księży Jerzego Popiełuszki i Stanisława Suchowolca przy ko

ściele parafialnym (zdjęcie prawe środkowe).
Poczty sztandarowe prowadził kombatant, w żółtych uniformach poczet sztanda

rowy olsztyńskiego Stomilu (zdjęcia dolne)



„Solidarność” wraca
do swoich korzeni

rozmowa z Januszem Śniadkiem, 

przewodniczący m Komisji Krajowej 

NSZZ „Solidarność”

- Obrady Komisji Krajowej odbywają się zawsze w waż
nych dla związku m iejscach. D ziś takim stała się Sucho

wola.
- Jest to miejsce które było, je s t i zawsze będzie w ażne dla 

„Solidarności”. To ziem ia rodzinna księdza Jerzego P op ie

łuszki. Przybyliśm y tu w dw udziestą rocznicę jego zam or
dow ania. Przybyliśm y w roku 2004, który „S o lidarność” 
ogłosiła „Rokiem księdza Jerzego Popiełuszki”. Jesteśm y tu 

by uczcić Jego pam ięć, żeby znow u natchnął nas nadzieją 
i podtrzym ał na duchu. Jesteśm y również dlatego, by m o 
dlić się o Jego beatyfikację. Dzisiaj ksiądz Jerzy jest nam  
równie potrzebny jak  ongiś. N am  - „Solidarności” -  i wszys
tkim  Polakom.

- Kim d la „Solidarności” byl ksiądz Jerzy?
- Najpierw duszpasterzem , kapelanem  hutników, służby 
zdrowia. Szybko stał się jednak  naszym najważniejszym

przew odnikiem  duchow ym . Uczył nas Ewangelii, pokazy

w ał drogę do Boga, zawsze m ów ił praw dę. O n nigdy nie 

pogodził się z w ydanym  n a  „S o lidarność” przez kom uni

stów  w yrokiem  śmierci. „Nie m ożna  uśm iercić nadzie i” -  

przekonyw ał nas słow am i Ja n a  Paw ła II. Zawsze zło nazy
wał złem i zawsze przekonyw ał nas o zwycięstwie dobra.
- Na obradach K om isji Krajowej przyjęliście stanowisko  
w XX rocznicę śm ierci księdza Jerzego Popiełuszki i wy
sła liście list do Ojca Św iętego w sprawie beatyfikacji W a
szego Kapelana.
- Tak. Z w racam y się do  Ja n a  P aw ła II z naszym i intencjam i

o beatyfikację księdza Jerzego. D ziękujem y również P apie

żowi za n iedaw ną audiencję. 29 w rześn ia tego roku Ojciec 
Święty przyjął delegację „S o lidarności” i p rzypom niał nam , 

że „etos zw iązku nadal jednoczy  tak  wielu ludzi i zobow ią

zuje nas do dalszego w ysiłku na  rzecz pracow ników  oraz 

biednych i po trzebujących”.
- W asze dzisiejsze w ysiłk i to m iędzy innym i walka o n ie
dzielny handel. Czy zakończy się ona sukcesem ?
- „N iedzielny hande l” je s t szeroko nagłośnionym  osta tn io  
hasłem . Ale owszem , w alczym y o godne spędzanie niedziel,
o to  by dzień ten był w olnym  od pracy. Czy osiągniem y 
sukces? Byłbym o p tym istą  gdyby nie rozpętana wokół tego 
tem atu  w rzaw a m edialna, szum  inform acyjny i p rzek łam a
nia w niesprzyjających nam  m ediach. Będziem y jednak  

walczyć. Bo „niedzielny handel” m a szerszy zasięg. To p a

tologie zw iązane z za trudn ian iem  „na cza rn o ”, z wyzy
skiem pracow ników  harujących coraz  w iększą ilość godzin 

za co raz  m niejszą zapłatę, to  nieprzestrzeganie i tak  libe
ralnego d la p racodaw ców  K odeksu Pracy. Z tym i prak tyka
mi w alczym y i nadal będziem y walczyć. W ierzę, że o siąg 

niem y sukces.

- Organizatorem  obchodów  X X  rocznicy śm ierci księdza  
Jerzego Popiełuszki i obrad Kom isji Krajowej jest Region  
Podlaski. W yw iązał się z zadania?

- N adzwyczajnie. C hciałbym  na tych łam ach podziękow ać 
w szystkim , k tórzy  ciężko zapracow ali na ten sukces, z p rze

w odniczącym  R egionu Józkiem  M ozolew skim  na czele. 
N iedzielne uroczystości były piękne i w zruszające, a pon ie
działkow e obrady  dobrze przygotow ane.
- D ziękuję za rozmowę.



O b c h o d y  X X  R o c z n i c y  Ś m i e r c i  K s i ę d z a  J e r z e g o  P o p i e ł u s z k i

P r z y b y ł a  c a ł a

3 października 2004 roku uroczyście obchodzono w Suchowoli i w Okopach, 
na ziemi rodzinnej księdza Jerzego Popiełuszki 20. rocznicę męczeńskiej 
śmierci kapłana, Na te obchody przybyła cała „Solidarność”. Organizatorem 
uroczystości byt Zarząd Regionu Podlaskiego „Solidarności”.
I zadanie te wypełnił doskonale. W bogatym programie obchodów, centralnym 
wydarzeniem była Msza Święta celebrowana przez najwyższych hierarchów 
kościelnych naszej Archidiecezji. Zaproszeni goście odwiedzili również Okopy, 
wieś rodzinną księdza Jerzego. W miejscowym Liceum otwarto wystawę 
totograficzną poświęconą kaptanowi. Przed kościołem parafialnym odsłonięto i 
poświęcono popiersie księdza Jerzego przy symbolicznym grobie dwóch 
zamordowanych księży: Jerzego Popiełuszki i Stanisława Suchowolca.

M sza  „ z a  O jc z y z n ę ”
W kościele parafialnym w Suchowoli 
zabrakło skrawka wolnego miejsca, 
gdy o godzinie 15 Arcybiskup Woj
ciech Ziemba, Metropolita Białostocki 
rozpoczął ofiarę Mszy Świętej w 20. 
rocznicę śmierci księdza Jerzego Po
piełuszki. Koncelebrowali ją: Ordyna
riusz Diecezji Drohiczyńskiej bp An
toni Dydycz i Biskup Łomżyński, 
Stanisław Stefanek. We mszy uczestni
czył prawosławny Metropolita Biato- 
stocko-Gdański, biskup Jakub.

Homilia Jego Ekscelencji bp 
Antoniego Dydycza (skrót)

B o ż e  z b a w  

P o l s k ę

Wyjątkowo bliska jest nam prośba apostołów do 
Jezusa „Przymnóż nam wiary”. Wyjątkowo bliska 
i jakże potrzebna, w każdym czasie. Praojcom na
szym wyrywano wiarę z duszy. Czynili tak wszy
scy zaborcy. Mimo wojen i wrogich nawałnic wy
trwali oni przy Bogu i Ojczyźnie. Naszym ojcom 
wiarę w Boga i Ojczyznę zabierał faszyzm i komu
nizm. Ci wrogowie też nie dali rady. O wiarę bła

gali nasi bracia rozsiani po całej ziemi. O wiarę i 
Ojczyznę.
Nie zabrakło tej wiary Prymasowi Tysiąclecia, 
Stefanowi Wyszyńskiemu. Głosił on Słowo Boże 
głośno i otwarcie. To jego słuchał miody Jerzy 
Popiełuszko. A później Sługa Boży ksiądz Jerzy 
sam zaczął nauczać, szerzyć wiarę w Boga i Oj
czyznę.
Czynił to w najtrudniejszych, ponurych latach 
stanu wojennego. Czynił głośno, z pasją, z mę
stwem. Często cytował słowa św. Pawła: „Nie dał 
nam Bóg ducha bojaźni, ale mocy”. Ksiądz Po
piełuszko miał tego ducha mocy.
Najpierw wiara zaprowadziła go do seminarium. 
Potem stała się przewodnikiem w całym życiu. 
Wiara u niego rosła. Rosła tej potężniej im czę
ściej przyjmował na siebie ciosy i uderzenia. Wro
gowie nie szczędzili mu niczego. Oczerniały ów
czesne komunistyczne środki masowego przekazu.

W pierwszych ławach zasiedli m. in. 
marszałek Sejmu Maciej Płażyński, 
premier Jerzy Buzek, przewodniczący 
Komisji Krajowej „Solidarności'" Ja
nusz Śniadek, główny inspektor pracy 
Anna Hintz, posłowie i senatorowie, 
władze samorządowe. Wraz z nimi 
modliła się matka księdza Jerzego, 
Marianna Popiełuszko.
Przy dźwiękach „Roty” do kościoła 
wmaszerowało 70 pocztów sztandaro
wych „Solidarności”, katolickich zrze
szeń i organizacji, samorządów, har
cerzy i kombatantów.
Rozpoczynając mszę świętą Arcybi
skup Wojciech Ziemba powiedział:
- Dziękujemy Bogu za piękną postać 
kapłana. Matce -  która się z nami mo
dli -  za syna; parafii za syna tej ziemi; 
Archidiecezji Białostockiej -  za syna 
kościoła lokalnego; Archidiecezji War
szawskiej -  za kapłana tamtejszego 
kościoła lokalnego; księdzu Jerzemu -  
za przykład heroizmu wyznania wiary 
aż do śmierci męczeńskiej.

Za wielkiego wroga uznały go wszystkie komuni
styczne służby.
A ksiądz Jerzy powtarzał: ..Dobrego depozytu 
strzeż. Wielkim skarbem jest wiara”. I strzegł. 
Strzegł aż do momentu gdy jako kapelan „Soli
darności” po złożeniu ofiary mszy świętej w Byd
goszczy został pojmany przez swoich wrogów. 
Pojmany, męczony, zamordowany.
Jak blisko do cierpień Jezusa...
Dziś, z perspektywy dwudziestu lat widzimy, 
że zło zostało wyhamowane. Polacy zdołali 
w ciągu ostatnich czterdziestu lat obronić toż
samość narodową. Program „Solidarności” 
odrzucił państwo polskie jak część składową 
imperium komunistycznego obozu. Cały czas 
optowaliśmy za związkiem z chrześcijaństwem 
i Europą. Cały czas towarzyszyło nam uparte 
dążenie do demokracji. Odczuwaliśmy i od
czuwamy potrzebę jedności z chrześcijan-



 „Solidarność”
Przejm ującą homilię wygłosił biskup 
A ntoni Dydycz (jej obszerny skrót za

mieszczamy obok). D o wiernych prze
mawiał również biskup Jakub  (skrót 

wypowiedzi na stronie 6). 
Przewodniczący Komisji Krajowej „So

lidarności”, Janusz Śniadek powiedział:
- Dziękuję w szystkim  za przybycie 

i uczestnictwo we M szy Świętej. Dzię

kuję całej „S olidarności”. Uchwałą 

Komisji Krajowej bieżący rok uznany 
został „Rokiem K siędza Jerzego Po
piełuszki”. S tąd to  spotkanie z domem 
rodzinnym  księdza Jerzego. Pokazy

wałeś nam  drogę do Boga. Już na 
swoim obrazku prymicyjnym zam ie
ściłeś słowa: Posyła m nie Bóg bym 
głosił Ewangelię i leczył rany zbola

łych serc”. Zawsze m ówiłeś prawdę. 
Zło nazyw ałeś złem. Nie pogodziłeś 
się z wyrokiem śmierci wydanym  na 
„Solidarność”. K ochaliśm y Cię. Teraz 

m odlim y się o Twoją rychłą beatyfika
cję. Dziś jesteś nam  również potrzeb
ny. Jesteśm y bezradni, zagubieni.

stwem. R ów nież i te raz, będąc w  strukturach  
U n ii E uropejskiej.
A le jesteśmy w nich po to by oderwać Europę od 
kupieckich zachowań i ponownie przybliżyć do 
ducha chrześcijańskiej wspólnoty.
Zto zostało wyhamowane, ale nie zwyciężone. 
Ono istnieje, chociaż może pod innym i postacia
mi.
Niepokoi zam azyw anie idei Polski. Niepokoją 
ataki na polskie dusze. Przed dwudziestu laty 
ksiądz Jerzy wolał: „W iary i O jczyzny nie wolno 
sprzedawać za miskę, za pieniądze, za zaszczyty 
czy awanse zawodowe”.
Dlaczego tak łatwo dziś depczemy krew męczen
ników!
„Proces nad Chrystusem trw a” -  nauczał ksiądz 
Jerzy. Uczestniczą w nim  wszyscy co zadają ból 
i cierpienie braciom. Uczestniczą ci, którzy budu
ją  swoje pałace na kłamstwach i półprawdach.

N ęka nas bezrobocie, nie m am y go 
dziwej zap ła ty  za pracę. Jesteś nam  
potrzebny.
S pecjalną m odlitw ę o rych łą beatyfi

kację księdza Jerzego odm ów ił Biskup 
Łom żyński, S tanisław  Stefanek. P ro 

ces beatyfikacyjny księdza Popiełuszki 

rozpoczął się w  1997 roku.
Po M szy Świętej A rcybiskup W ojciech 

Z iem ba w  tow arzystw ie wszystkich 
hierarchów  pośw ięcił popiersie księ

d za  Jerzego ustaw ione na cm en tarzu  
przykościelnym . Tw órcą rzeźby jest 
pochodzący  z Suchowoli M arek K arp. 
U fundow ali ją  miejscowi parafianie. 

R zeźba stoi przy sym bolicznym  grobie 
dw óch zw iązanych z Suchow olą ka
płanów, k tórzy  ponieśli m ęczeńską 
śm ierć z rąk kom unistycznych opraw 

ców: księży Jerzego Popiełuszki i S ta 

nisław a Suchowolca.

Wzruszenia w Okopach
Jeszcze przede M szą  po tężna  kaw al
kada au tokarów  i sam ochodów  w yru-

D w adzicścia lat temu dokonała się jedna z okru t
niejszych odsłon tego procesu -  śmierć księdza 
Jerzego.
A le po dwudziestu latach proces nad Chrystusem  
trw a nadal.
Teraz zewsząd ataku je się najwyższe w artości 
człow ieka. N ieustann ie  proponuje się nam lega
lizac ję  z ła  pod w szelk im i postac iam i. Jak jest 
dobro, to musi być i z ło  -  g łoszą fa łszyw i p ro 
rocy. W ięcej, z ło  m a takie  same praw a ja k  d o 
bro.
I dlatego dozw ala się zabijanie nienarodzonych. 
Dlatego próbuje się zrów nać chrześcijańskie m a ł
żeństwo ze zw iązkam i osób opartych tylko na 
różnych odm ianach seksu. D latego w zm aga się i 
potężnieje wyzysk ludzi pracy.
Terrorystyczni sędziowie m edialni w  swoich gaze
tach i telewizjach lękają się prawdy. Nawet lękają 
się o n ią zapytać.

szyła z Suchowoli do  odległych o czte
ry kilom etry O kopów  -  wsi w której 
u rodził się ksiądz Jerzy. W  O kopach 

do dziś m ieszka Jego m atka -  M a ria n 

na Popiełuszko, Jego brat, krewni, 
przyjaciele.
O bok rodzinnego  dom u pow stała  n ie

w ielka kapliczka i u fundow any przez 

Z arząd  R egionu Białostockiego N SZZ 

„S o lida rność” w 1994 roku obelisk 
upam iętn iający  m ęczeńską śmierć 
księdza Jerzego. Tam  w łaśnie pow ita
ła wszystkich m atka kap łana. Jego 
krew ni, m ieszkańcy wsi.
P rezydent B iałegostoku, Ryszard Tur 
w ręczył pani M ariann ie  kopię obrazu  
przedstaw iającego syna, przekazanego 
przez b ia łostocką delegację Ojcu 

Świętem u. W ręczył jej również prze

słanie Ja n a  P aw ła II w którym  Papież 

kieruje swoje błogosław ieństw o do 
m atki księdza, m ieszkańców  B iałego

stoku i całej Ziemi Podlaskiej.

ciąg dalszy na Str. 6

N ada l, każdego dnia uderza się w  Kościół. ..K o
ściół w  Polsce nieustannie um iera za Ojczyznę " -  
pow iedzia ła  ongiś M a ria  Dąbrowska. Dzisiaj, 
jakże  nadal aktualne są te słowa.
Potom kowie niedawnych prześladowców wciąż 
dają o sobie znać. R ządzą m am oną i chcą rządzić  
duszam i. D latego zakłam ują, starają sic zam azać  
przeszłość.
Aby mieć przyszłość trzeba ratować przeszłość. 
D oskonale ro zu m ia ł to ksiądz Jerzy Popiełusz
ko.
Żeby Polska nie zg inęła, żeby Polska była Polską 
nasi rodacy na całym  świccie zw racali się do Boga 
w najkrótszej m odlitw ie: Boże, zbaw Polskę! 
Szeptali ją  lub głośno w ołali w  najtrudniejszych  
chwilach; w  czasach zw ątpień, w  chwilach tra
gicznych, często idąc na śmierć.
Ten testament, ich testament zobowiązuje i nas.

Am en.



ciąg dalszy ze str. 4-5

Przybyła cała „Solidarność"

M od litw a  o beatyfikac ję  ksciędza Jerzego Popiełuszki

Przed obeliskiem setki przybyłych na tę 

uroczystość złożyły wieńce i w iązanki 

kwiatów. W śród składających były de
legacje „Solidarności” ze wszystkich 
regionów z przewodniczącym  Komisji 

Krajowej, Januszem  Śniadkiem . W ią
zankę złożył prem ier Jerzy Buzek, dele

gacja białostockiego Insty tu tu  Pam ięci 

Narodowej, delegaci policji i Agencji 
Bezpieczeństwa W ewnętrznego, sam o 

rządowcy, m łodzież.
H onory  g ospodarza  pełn ił p rzew odni
czący Z arządu  Regionu Podlaskiego 
N SZZ „S o lidarność”, Józef M ozolew - 

ski. O n  też pow itał w szystkich gości. 
W ielu członków  „S o lida rności” było w 
rodzinnej wsi księdza Jerzego po raz 
pierwszy. Ci ze w zruszeniem  i łzam i 
w oczach og lądali całe o toczenie 
w którym  spędził dzieciństw o i m ło 

dość ksiądz Jerzy.

Ślady trwalej pamięci
W ielkim zain teresow aniem  wszystkich 

przybyłych do Suchowoli cieszyła się 

Izba Pam ięci K siędza Jerzego. P o 
w stała ona wiele lat tem u, dzięki s ta 
raniom  ówczesnego p roboszcza parafii 
Suchowola, księdza Józefa W iśniew-

W ystąpienie Jego Ekscelencji 
bp Jakuba, M etropo lity  
praw osław nej D iecezji 
B ialostocko-G dańskiej 
(skrót)

Na początek chciałbym wszystkim  podziękować 
za zaproszenie na dzisiejszą liturgię. O d  m omentu  
śmierci księdza Jerzego m inęło dwadzieścia lat. 
W ielu młodych nie pam ięta tamtych czasów, żyją  
w innych realiach. N iektórzy z nich tam te lata 
oceniają pozytywnie.
To były złe czasy dla wierzących. Ateistyczna pro 
paganda nie cofała się przed niczym. O  tym  
świadczy chociażby śmierć księdza Jerzego. To

skiego. Z roku na rok pow iększa się 
kolekcja eksponatów  obrazujących ży

cie i śm ierć kapłana.
O glądający Izbę z wielkim w zrusze

niem przyglądali się su tannie księdza w 

której został on zam ordowany. W  księ
dze pojawiło się setki nowych wpisów. 

Podobnym  zainteresowaniem  cieszyła 

się o tw arta  w budynkach Liceum im ie
nia Księdza Popiełuszki wystawa fo to
graficzna pośw ięcona Jego pamięci.

był ustrój oparty  na zasadach antyludzkich. K o 
ściół Chrystusowy skąpany był we krw i męczen
ników.
D ziś  Kościół oczyszcza się i krzepnie. A le  nie za
pom ina o złych czasach.
Nasz męczennik B eniam in, ofiara kom unizm u  
nauczał: „N ie bójcie się tych co zabijają ciało. Bo 
duszy zabić nie m o g ą /’
D usza Kościoła żyje poprzez 50 tysięcy praw o
sławnych męczenników, w ięźniów  sowieckich la 
grów. W  tam tej epoce zginęło kilkaset tysięcy 
wierzących.
Teraz Europa traci chrześcijańskie oblicze. W ielu  
wrogom religii bardzo na tym zależy. W k ład a  się 
w  tę wojnę z Kościołem olbrzym ie siły i środki. 
D latego pamięć o męczennikach jest nam bardzo  
potrzebna. Niech oni będą naszymi orędow nika
mi u Boga.

Tu zebrani najczęściej zatrzym yw ali 

w wielkim  skupieniu przed fotografią 

n ieznanego au to ra  ukazującą um ęczo
ną, p o ran io n ą  tw arz K siędza Jerzego 

w ykonaną najpraw dopodobniej w b ia

łostockim  prosektorium .

Nie brakn ie na  wystawie zdjęć z dzie
ciństw a, z czasów  uczniowskich, jako 

m łodego sem inarzysty  czy przem a
w iającego do  nieprzebranych tłum ów  
w swoich „M szach za O jczyznę”.
Ślady trwałej pam ięci księdza Jerzego 
Popiełuszki w Suchowoli są pięknym 
św iadectw em  zaangażow ania  m iejsco
wego społeczeństw a. Będzie ich coraz 
więcej. Nie spe łn ią  się fałszywe p ro 

roctw a kom unistycznych p ropagan 

dzistów  z Jerzym  U rbanem  na czele, 

k tóry  w czasach prześladow ań K się

dza pisał: „oszczerca ten próżno  p rze

ciwstaw ia się naszym  ideom  i szkodzi 

interesom  PRL”.

P R L  ju ż  nie m a. K siądz Jerzy jest. 
I będzie.

W arto dodać, że właśnie w dniu 4 paź

dziernika, tuż przed głównymi uroczy

stościam i, odbyło się w Suchowoli spo
tkanie z autoram i projektu pom nika 
K siędza Jerzego, który m a stanąć pod 

„Łukiem  Papieskim ”, na suchowolskim 
Rynku, w C entrum  Europy.

Pamięć o męczennikach 
jest nam bardzo potrzebna



W pięknym i sym bolicznym  miejscu. 

W szak K siądz Jerzy pow inien być cen
tra lną  postacią chrześcijańskiej E u ro 

py-

Młodzież -  Księdzu
Przejm ujące i na wysokim poziom ie 
artystycznym  widowisko patriotyczne 

stworzyli m łodsi koledzy szkolni K się

dza Jerzego z Liceum  Jego im ienia 
w Suchowoli. P rogram  przygotowali: 

pani M a rta  K aczorow ska i pan  Jerzy 
Sienkiewicz. N ad opraw ą m uzyczną 

czuwał dyrygent słynnej miejscowej 
orkiestry dętej, pan  Jerzy Zdanewicz. 
G oście długo oklaskiwali kolejne 

punkty program u.
Widowisko rozpoczęła słynna pieśń 
z początku lat osiem dziesiątych „Żeby 

Polska była Polską”. Później strofy 
niezapom nianych wierszy patriotycz

nych największych polskich poetów  
przeryw ane były kazaniam i K siędza 

Jerzego.
„Komu nie udało  się zwyciężyć sercem 

i rozum em  usiłuje zwyciężyć przem o
cą. K ażdy przejaw przem ocy dowodzi 

moralnej niższości. N ajw spanialsze 
i najtrwalsze walki jakie zna ludzkość, 

jakie zna historia , to  walki ludzkiej 
myśli. Najnędzniejsze i najkrótsze, to 
walki przemocy. Idea, k tóra po trzebu

je broni żeby się utrzym ać, sam a o b 
um iera. Idea, która jest zdolna do ży
cia, podbija sobą. Za nią idą miliony. 
To fragm ent kazania K siędza Jerzego. 
A oto ilustracja poetycka:

„... Czy to boli Wisły krwią popłynąć

I jak  pieśnią zachłysnąć się mułem

Być obmytym w szlochu, w Izach matczynych

Ina  piersiach mieć czerwoną stułę

Czy to boli leżeć w sercu Polski

Jak pod łąką skoszoną na lato

Czy to boli ostatnim skinieniem

błogosławić oprawcom i katom

Dziś na rękach tłumu kołysany

Księże Jerzy jeszcze mnie wyspowiadaj

Z  tej rozpaczy, buntu i nadziei...”.

List do Ojca Świętego w sprawie beatyjikacji 

ks. Jerzego Popiełuszki

Umiłowany Ojcze Święty!

Obradująca w Suchowoli, w przededniu 20. rocznicy męczeńskiej śmierci Słu

gi Bożego ks. Jerzego Popiełuszki Komisja Krajowa NSZZ „Solidarność” 

przesyła wyrazy wdzięczności za słowa przekazane podczas środowej audiencji 

29 września 2004 roku.

Twoje Ojcze Święty przypomnienie, „że etos Solidarności jednoczy tak wielu 

ludzi” zobowiązuje nas do dalszego wysiłku na rzecz pracowników oraz bied

nych i potrzebujących.

Zapewniamy o modlitwie za Kościół, Polskę i pokój na świecie.

Wyrażając głęboką wdzięczność Bogu, że dał Kościołowi Ciebie za przewod

nika, i w oczekiwaniu na Twoją, Ojcze Święty pielgrzymkę do Ojczyzny zano

simy nasze modlitewne intencje o beatyfikację Sługi Bożego ks. Jerzego Po

piełuszki.

Pozostajemy z synowskim oddaniem 

Komisja Krajowa NSZZ „Solidarność”

Suchowola, 4 października 2004 roku

Stanowisko Komisji Krajowej NSZZ „Solidarność” 
nr 14/04 w 20. rocznicę śmierci ks. Jerzego Popiełuszki

Życie księdza Jerzego Popiełuszki -  kapłana i nauczyciela, duchowego przewodnika 
ludzi pracy było świadectwem wierności prawdzie, wolności i sprawiedliwości.
To od Niego uczyliśmy się, że godność ludzka jest darem podstawowym, nie podlegają
cym żadnym innym ludzkim prawom.
Wciąż powracamy do Jego nauki, przypominamy Jego słowa, bo -  mimo upływu czasu
-  nie straciły na aktualności. Ksiądz Jerzy mówił:
Sprawiedliwość to przyznanie każdemu należnych praw. To godziwa zapłata za godzi
wą pracę. Sprawiedliwość to równość przed prawem i niezawisłość sądów... To ugoda 
społeczna z gwarancją, że Naród nie będzie po raz kolejny oszukany, że czas budowa
nia domu ojczystego za kitka lat nie okaże się znowu czasem błędów i wypaczeń, że 
trud i praca Narodu nie będą zmarnowane.
Za prawdę oddał życie.
Tak jak ziarno nauczania Papieskiego zrodziło „Sołidarność”, tak ziarno nauczania 
księdza Jerzego dało jej siłę do przetrwania najtrudniejszych dni.
Solidarność to jedność serc, umysłów i rąk zakorzenionych w ideałach, które są zdol
ne przemieniać świat na lepsze. To nadzieja milionów Polaków, nadzieja tym silniej
sza, im bardziej zespolona ze źródłem wszelkiej nadziei -  Bogiem.
Dzisiaj, w 20. rocznicę Jego męczeńskiej śmierci, w roku Księdza Jerzego Popiełuszki, 
stając wobec wyzwań dnia codziennego, podejmując wysiłki w obronie godności ludzi 
pracy -  wciąż kierujemy się Jego nauką. Niech nasze czyny będą świadectwem Jego i 
naszej wiary.

Komisja Krajowa NSZZ „Solidarność" 
Sekretarz KK NSZZ „Solidarność”

(-) Małgorzata Franczyk
Suchowola 4 października 2004 r.



O b ra d y  K om isji K ra jow ej W o b r o n i e

p r a c o w n i c z y c h  p r a w

4 października, w dzień po uroczystych obchodach 
20. rocznicy śmierci Księdza Jerzego Popiełuszki, zebrała 
się w Suchowoli Komisja Krajowa NSZZ „Solidarność”
Jej obrady poświęcone były w dużym stopniu osobie 
Księdza Jerzego. „Krajówka” podjęła również kilka uchwal 
statutowych i podjęta uchwałę o skierowanie do Trybunatu 
Konstytucyjnego o zbadanie zgdoności z Konstytucją RP 
rozporządzenia ministra kultury dyskryminującego grupę 
nauczycieli.

Obradom Komisji przewodniczyli Maciej Jankowski i Jerzy 
Langer.
Na początku obrad delegatów powitali przedstawiciele du
chowieństwa, ksiądz Witold Skrouba, proboszcz z Sucho
woli i ksiądz Czesław Banaszkiewicz z parafii Św. Stanisła
wa Kostki w Warszawie. Ten ostatni zaprosił związkowców 
na obchody 20. rocznicy śmierci Księdza Jerzego Popie
łuszki w Warszawie.
Później głos zabrał gospodarz obrad, Józef Mozolewski, 
przewodniczący Zarządu Regionu Podlaskiego NSZZ „So
lidarność”. (tekst wystąpienia drukujemy obok). Józef Mo
zolewski przedstawił również stanowisko Komisji Krajowej 
w 20. rocznicę śmierci Księdza Jerzego Popiełuszki. Przyję
to je przez aklamację, (tekst drukujemy na Str. 7).
Drugą część obrad zdominowały dyskusje nad przyjęciem 
tzw. ustaw okołostatutowych. Dotyczyły one:
- tworzenia i funkcjonowania organizacji ponadzakłado- 
wych,
- ograniczania łączenia funkcji we władzach związku ze 
stanowiskami kierowniczymi w zakładach pracy, admini
stracji i organizacjach politycznych,
- działania międzyzakładowych komisji koordynacyjnych 
oraz zakładowych układów zbiorowych zawieranych w or
ganizacjach gospodarczych i innych formach organizacyj
nych skupiających pracodawców.
Część delegatów kwestionowała zapisy tych ustaw. Osta
tecznie przyjęto je większością głosów w kolejnych głoso
waniach.
Komisja Krajowa upoważniła również Macieja Jankow
skiego i Stefana Kubowicza do podpisania wniosku do 
Trybunału Konstytucyjnego o zbadanie zgodności z Kon
stytucją RP rozporządzenia ministra kultury z dnia 6 lute

go 2002 roku. Dotyczy ono nauczycieli szkół artystycznych
i placówek kształcenia artystycznego. Zdaniem delegatów 
rozporządzenie przyznające ważność nabytych dotychczas 
kwalifikacji tylko nauczycielom mianowanym (inni muszą 
te kwalifikacje nabywać na nowo według nowych zasad) 
kłóci się z zasadą sprawiedliwości społecznej i równego 
traktowania pracowników.
Delegaci wystosowali również list do Ojca Świętego z proś
ba o rychłą beatyfikację Księdza Jerzego Popiełuszki, (tekst 
listu zamieszczamy oddzielnie).
W wolnych wnioskach przedstawiono kilka istotnych infor
macji. Największe zainteresowanie wywołała ta o założeniu 
organizacji związkowych „Solidarności” w kilkunastu skle
pach sieci „Biedronka”. Dotychczas bowiem ich właściciele, 
portugalska spółka „Jeronimo Martins”, skutecznie bloko
wali zakładanie organizacji związkowych. Przypomnieć 
należy, że w 690 placówkach sieci „Biedronka” pracuje oko
ło 10 tysięcy osób.
Na zakończenie obrad miłe chwile przeżyli organizatorzy 
niedzielnych uroczystości i posiedzenia Komisji Krajowej. 
Wszyscy delegaci długotrwałą owacją na stojąco wyrazili 
swoje uznanie i złożyli na ręce Józefa Mozolewskiego po
dziękowanie za piękną i podniosłą uroczystość obchodów 
rocznicy śmierci Księdza Jerzego, a także serdeczność i go
ścinność z jaką przyjęto wszystkich gości. Również reakcja 
na wyrażoną przez przewodniczącego Regionu Podlaskiego 
chęć zorganizowania na naszym terenie Krajowego Zjazdu 
Delegatów NSZZ „Solidarność”, pozwala wierzyć, że tako
wy się na Podlasiu odbędzie.

K



j e s t  t u  z  r e w i z y t ą

w ystąpienie na ob radach  Komisji Krajowej 
Józefa  M ozolewskiego, przew odniczącego 
Zarządu Regionu Podlaskiego

W imieniu wszystkich członków Związku Regionu Podlaskiego, 
w imieniu Zarządu Regionu oraz własnym -  serdecznie witam 
wszystkich zebranych, koleżanki i kolegów z Komisji Krajowej, 
członków Krajowej Komisji Rewizyjnej.
Witam w Suchowoli -  centrum Europy, na pięknej Ziemi Podla
skiej, w miejscu szczególnie bliskim każdemu członkowi „Soli
darności”, w miejscu gdzie przyszedł na świat ksiądz Jerzy Popie
łuszko.
Gdyby żył, pewnie byłby tutaj z nami i przestrzegałby nas przed 
współczesnymi zagrożeniami moralnymi, których on sam może 
wówczas nawet nie przeczuwał -  przed liberalizmem etycznym, 
fałszywą wizją wolności, pułapkami demokracji kształtowanej 
bez wartości.
Dzisiaj jednak, chociaż Polska odzyskała suwerenność politycz
ną, nie przezwyciężyliśmy jako kraj, słabości ekonomicznej. Co 
prawda mamy gospodarkę wolnorynkową, ale nęka nas sięgająca 
ponad 20 procent plaga bezrobocia. Ciągła liberalizacja kodeksu 
pracy zaowocowała wyzyskiem. Wielu pracodawców traktuje 
swoich podwładnych przedmiotowo. Zdarzają się przypadki nie
wolniczego wykorzystywania pracowników, które zamieniają się 
w setki godzin przepracowanych za „marne grosze”, w niedziele
i święta.
Czy taką przyszłość wyobrażał sobie nasz patron? Czy pozwolił
by na takie traktowanie ludzi pracy, ludzi których tak bardzo 
umiłował?
Pamiętając o Jego nauczaniu „Solidarność” ma obowiązek do
magać się poszanowania godności człowieka, prawa do godziwe

go zarobku, prawa do odpoczynku. Przypominam słowa księdza 
Jerzego:
„Sprawiedliwość to przyznanie każdemu należytych praw. To 
godziwa zapłata za godziwą pracę. Sprawiedliwość to równość 
przed prawem i niezawisłość sądów... To ugoda społeczna z gwa
rancją, że Naród nie będzie kolejny raz oszukany, ze czas budo
wania domu ojczystego za kilka lat nie okaże się znowu czasem 
błędów i wypaczeń, że trud i praca Narodu nie będą zmarnowa
ne.”
Duchowa obecność księdza Jerzego powinna przypominać nam 
o tym, że choć mijają kolejne rocznice Jego śmierci, zmieniają się 
warunki historyczne, to zawsze pozostaje przesłanie Jego życia: 
„Zło dobrem zwyciężaj”.
Chociaż od uprowadzenia i zamordowania księdza Jerzego mi
nęło już dwadzieścia lat, nadal pozostaje on żywy w naszej pa
mięci. W pamięci bliskich, przyjaciół, znajomych, w sercach na
szych działaczy.
To nie przypadek sprawił, że spotykamy się tutaj, że „Solidar
ność” przybyła w rodzinne strony swego patrona. Przybyła z re
wizytą, aby podziękować tej, która urodziła księdza Jerzego, za 
Jej uczestnictwo w życiu naszego związku, za Jej obecność wśród 
nas.
Ta wspaniała Matka, prosta kobieta, wychowała wielkiego kapła
na, Polaka, człowieka -  oddała go na służbę Bogu i Ojczyźnie. 
Powinniśmy ciągle podkreślać Jej rolę w kształtowaniu świato
poglądu naszego patrona, czerpać wzorce z Jej wychowania, pa
miętając o miłości do Boga i ludzi.
Dni 3 i 4 października 2004 roku przejdą do historii naszego Re
gionu w związku z uroczystą Mszą Świętą w XX rocznicę śmierci 
kapelana „Solidarności” oraz dzisiejszymi obradami Komisji 
Krajowej NSZZ „Solidarność”. Dlatego mam nadzieję, że utrwa
lą się w naszej pamięci jako bardzo owocne, że gnębiące nas 
współczesne problemy nie przesłonią dawnych ideałów.
Dzisiaj starajmy się, jak ksiądz Jerzy, być szczególnie wewnętrz
nie spokojni. Mówmy o miłości, męstwie, prawdzie, solidarności, 
o zwyciężaniu zła dobrem. Upominajmy się o podeptane warto
ści, ale równocześnie przezwyciężajmy w sobie niechęć do tych, 
którzy wyrządzają wiele krzywd nam wszystkim, a szczególnie 
ludziom pracy. Pozytywnie ustosunkowujmy się nawet do swoich 
wrogów. Czyńmy tak, by ofiara życia księdza Jerzego nie została 
zmarnowana, aby nie zaprzepaścić ważnych przemian w życiu 
naszej Ojczyzny, a wtedy damy świadectwo, iż „Solidarność” nie 
zatraciła swoich ideałów. Bądźmy zawsze solidarni w czynach, 
głoszeniu prawdy i modlitwie ze Sługą Bożym, księdzem Jerzym.



S z a n o w n e  k o l e ż a n k i  

i  k o l e d z y  z w i ą z k o w c y !

Dni 3 i 4 października 2004 roku byty najważniejszymi dotychczas w 
historii Regionu Podlaskiego NSZZ „Solidarność”. Zarząd naszego 
Regionu byt organizatorem obchodów XX rocznicy śmierci księdza 
Jerzego Popiełuszki i obrad Komisji Krajowej NSZZ „Solidarność”. 
Obie te uroczystości odbyły się w Suchowoli, na ziemi rodzinnej 
księdza Jerzego.
Przyjechała do nas cała „Solidarność”, najwyższe władze obecnych 
struktur i najważniejsze postacie w historii Związku. Przybyli tu, jak 
wyraziłem to w swoim wystąpieniu na obradach Komisji Krajowej, 
„z rewizytą”. Przybyli by uczcić pamięć naszego patrona i duchowego 
przywódcy, księdza Jerzego. Przybyli tu również by nabrać sity i od
nowić nadzieje na zwycięstwo w ciągle trwającej walce ze złem. Bo ta 
walka ciągle trwa. Dzisiejszym złem jest bezrobocie, wyzysk pracow
ników, liberalizm etyczny, odchodzenie od podstawowych wartości 
chrześcijańskich.
O najważniejszych na dziś i jutro sprawach mówili w Suchowoli hie
rarchowie Kościoła Katolickiego i Prawosławnego, władze związku, 
posłowie i senatorzy, samorządowcy, dobitnie akcentowały te tematy 
niektóre media.
Gościliśmy w Suchowoli marszałka Sejmu, Macieja Płażyńskiego, 
premiera Jerzego Buzka, przewodniczącego naszego Związku, Janu
sza Śniadka, prezydenta Białegostoku, Ryszarda Tura, głównego in
spektora pracy, minister Annę Hintz, posłów i senatorów, samorzą
dowców wszystkich szczebli.
Mszę świętą celebrował Jego Ekscelencja Metropolita Białostocki 
abp Wojciech Ziemba. Homilię wygłosił Jego Ekscelencja bp Antoni 
Dydycz z Diecezji Drohiczyńskiej. Modlitwy o beatyfikację księdza 
Jerzego Popiełuszki prowadził Jego Ekscelencja bp Stanisław Stefa
nek z Diecezji Łomżyńskiej. We mszy uczestniczył biskup Jakub, 
Metropolita Diecezji Białostocko-Gdańskiej Kościoła Prawosław
nego.
W imieniu wszystkich członków „Solidarności” z Regionu Podla
skiego chciałbym wszystkim naszym gościom na tych łamach ser
decznie podziękować.
Chcę podziękować także wszystkim mieszkańcom Suchowoli i oko
lic, którzy tłumnie i aktywnie uczestniczyli w uroczystych obcho
dach. Szczególne dzięki należą się suchowolskiej młodzieży z miej
scowego liceum i gimnazjum im. księdza Jerzego Popiełuszki, która 
zaprezentowała nam piękny i podniosły spektakl patriotyczny. Na
pracowali się przy nim również wychowawcy i miejscowi animatorzy 
kultury. Toteż dziękuję pani Marcie Kaczorowskiej, panom Andrze

jowi Rotkiewiczowi, Jerzemu Sienkiewiczowi, Jerzemu Zdanewiczo- 
wi, Stanisławowi Waśko i Krzysztofowi Lechowi.
Słowa podziękowań kieruję do czuwających nad bezpiecznym prze
biegiem uroczystości policjantów, strażaków, medyków. Dziękuję 
miejscowym władzom samorządowym.
Dziękuję właścicielom miejscowych gospodarstw agroturystycznych, 
którzy serdecznie, gościnnie, po staropolsku przyjęli pod swoje da
chy delegatów i gości.
Pięknie spisała się część mediów z Polskim Radiem Białystok i lo
kalną Telewizją na czele. Po chrześcijańsku dziękuję także i tym me
diom, które suchowolskie uroczystości pokrótce odnotowały.
Tak wielkie przedsięwzięcie wymagało olbrzymiej pracy organizacyj
nej. Toteż szczególnie dziękuję moim najbliższym współpracownikom 
z Zarządu Regionu, którzy pod przewodnictwem Henryka Łupiń- 
skiego, przygotowali, a później dzień i noc czuwali nad całością uro
czystości. Serdecznie dziękuję: Mieczysławowi Marcinowiczowi, Ja
nowi Grochowskiemu, Zbigniewowi Czarneckiemu i Joannie 
Kraszewskiej, którzy napracowali się najwięcej.
Już dziś możemy z całym przekonaniem powiedzieć, że suchowolskie 
uroczystości zakończyły się sukcesem merytorycznym i organizacyj
nym. Daje mi to olbrzymią satysfakcję jako gospodarzowi. Jestem 
również przekonany, że daje to nam satysfakcję wspólną.
Na zakończenie obrad Komisji Krajowej zasugerowałem, że nasz Re
gion może w najbliższej przyszłości zorganizować Krajowy Zjazd 
Delegatów NSZZ „Solidarność”.
Jednoznaczna, bardzo pozytywna, reakcja wszystkich członków Komi
sji Krajowej sprawiła, że sugestia ta ma wszelkie szanse spełnienia.
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Homilię głosi JE Biskup Antoni Dydycz (zdjęcie z lewej u góry). 
Matka księdza Jerzego przed domem rodzinnym w Okopach 
(zdjęcie prawe u góry).
Mszę Świętą celebruje JE Arcybiskup Wojciech Ziemba (zdjęcie 
środkowe).
Składanie wieńców na obelisku w Okopach (zdjęcie z lewej u 
dołu).
Poczty sztandarowe w kościele parafialnym (zdjęcie prawe u 
dołu).



PORTSDYNłA

Wnętrze kościoła parafialnego w Suchowoli, (zdjęcie 
górne).
Sztandary Regionów „Solidarności”(zdjęcie po lewej). 
Obelisk ufundowany przez Zarząd Regionu Białostoc
kiego NSZZ „Solidarność” w 10. rocznicę śmierci Księ
dza Jerzego, w Jego rodzinnej wsi (zdjęcie z lewej u 
dołu).
Przewodniczący Komisji Krajowej, Janusz Śniadek wpi
suje się do księgi w Izbie Pamięci.


